
CEJfT FRENUMEHATTi
Premuatrata miąjaeowa jedneg© wydania bas 
dostawy K 10*90, z dostawą K 13-80. — Prenu
merata mieiicowa obydwu wydań bez dostawy 
K tO*—, z dostawą K  32*—. Prenumerata za
miejscowa jednego wydania w calem Państwie 
Polakiem K 12*90, za miejsc, obydwu wyd. K 22'— 
Za  zmianą adresu dopłaca sią 30 halerzy.

w cal. państwie 60 ha!.
AdrM Rodakoyt I Admio : LWÓW, SOKOLA V

O głoszen ia
przyjmuje: Administracya, a). Sokola 
L 4, gdzie też udziela siq bezpłatnie 
wszelkicb wyjaśnień i porady w  spra
wach reklamy, w  szczególności przy 

okładania treści ogłoszeń.
W  W uszaw U  nabyć m oim  „Gazetę Poranna* 
I .Gazety Wieczorną* w  Biurze dzienników 

.Promień*, u l Widok L 19.

P i

G H Z E T M

RMNNM
wychodzi codziennie o godzinie 6 rano I o godz. 1 po poi. („Gazeta Wieczorna11)

;  ,T . Interesentów uprasza się o zgłaszanie w sprawach redakcyjnych wyłącznie miedzy godz. 6 a 7 wieczorem w biurze Redakcyi przy ul Sokoła 4/1* 
tę kop iso w n e zwraca się. —  Biura Administracyl otwarte codziennie od godziny 6-tej rano do godz. 7-mej wieczór. —  Telefon redakcyjny Nr. 15
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9Rząd przygotowuje notą pokoiow
Wolska nasze przeszły do akcyi zaczepnej] 
Sekscesfr ziemiopłodów uchwalony!

Komisya z czterech układa notę pokojową!
W arszaw a, 20 lutego.

. (Talef.) (m ) Dla ułożenia noty ,pc,k-ojowei w  
jej najogólniejszych zarysach utworzono komiisyę 
z czterech, w  skład której wchodzą trzej repre

zentanci 'największych stronhotw  sejmowych 
(piastowcy, n a ró d ,  zjedn. ludowego i socyahstów), 
a nadto reprezentant rządu.

Polska będzie domagała się od Rosyi deslnteressement 
co do ziem leżących w granicach 1772 r.

W arszawa, 20 lutego.
(Te le i.) <m). W  sprawie polskiej odpowiedzi 

na propozycyę pokojową 'bolszewików, dowiaduje 
się wasz korespondent, że Polska domagać się bę- 
zie desinteressem^nt Rosyi do z iem i które w roku

1772 wchodziły w  skład Rzeczypospolitej. Nie u- 
lega kwesty!, że w  taktyce swojej będzie Polska 
współdziałała z zaprzyjażnlonemi państwami nad- 
bałtyckjemL

Patek uda się po zatwierdzenie noty polskiej do Paryża ?
bfery polit. silnie zaniepokojone tą pogłoską!
W arszaw a, 20 lutego.

CTelef.) (m ) W  kołach politycznych k rąży  po
głoska, że po ułożeniu noty polskiej, jako1 ódlpo- 
więdzli na propozycyę pokojową bolszewicką, 
w ybierze ś;ę Patek «a  żądanie sfer prawicowych 
w towarzystw ie prezesa komdsyi spraw zagrani
cznych p. Stanisława Grabskiego do Paryża, aby

uzyskać d d  en fetify zatwierdzenie noty. Pogłoski 
'te budzą w  pewnych sferach politycznych duże 
zaniepokojenie, gdyż taki w yjazd  p. Patka do P a 
ryża  oznaczałby uizależu enie naszej polityki za
granicznej od obcych pańśtw i byłby niezgodny 
ze suwerennością Państwa Polskiego.

P E T L U R A  D O M AG A 5TE IN FO R M AC YI 
O STANIE  E W E N TU ALN YC H  R O K O W AŃ.

W arszawa, 20 lutego.
(Tejef.) (m ) Kierownik ukraińskiej milsyi dy

plomatycznej w  Polsce Machaj Ii W w ręczył Tn'hi-

sterstwiu spraw zagram  notę, w  której domagał 
się, aby o ewentualnych rokowaniach pokojo
w ych m iędzy Polską a Rosyą bolszewicką Poin- 
formotwano także rząd Petlury.

Łotwa tylko w porozumieniu z Polską
nawiąże rokowania!

W Estonii szybko mija entuzyazm pokojowy!
Ryga, 20 lutego, zać rolowan ia pokojowe o tyle, o  He to będzie 

'P A T .) W  sprawie ipropozycyi. pokojowych mcillw© uczynić wspólnie z Finlandyą, Polską 1
łotewski min.ster spraw zagrań. M eyerow icz, j  Łotwą. Co się tyczy stosunku m iędzy Łotw ą i Ro- 
pirzyinmiijąc przedstawicielstwo prasy ośw iad czy ł i syą, to komplikacye w yw ołu je okoliczność, że fa- 
Że xaad Łotewski zaóecydiował w zasadzi® uawla-1 bryki łotewskie w ciągu wojny zostały w y  ewa

kuowane do Rosyi, gdzie też przebywa ogromna 
liczba uchodźców łotewskich. Co się tyczy  Estonii, 
to entuzyazm, jaki tam początikowo panował, szyb 
ko mija, albowiem wraz z  pokojem rozpoczęło się 
przenikanie rosyjskie wszelkimi sposobami. P rze
niknęła epidemia papierowych pieniędzy, rosyj
skiej literatury agitacyjnej i agitatorów bolszewic
kich. Ceny wszystkich tow arów  idą w  górę nie
słychani® szybko. Łotw a  niema' żadnego powodu 
do pośpeehu w  zawieraniu pokoju. Konferencya z 
państwami sąsiednimi wzmocni jej położenie i po
służy za podstawę do rozwiązania całego szeregu 
spraw. Prasa łotewska w yraża  opinię, że  sprawa, 
pokoju zawiera w  sobie konieczność rozwiązania 
zadań jeszcze tnudniejszych niż sama wojna, bo- 
nieważ pokój Rosyi sowieckiej jest tylko dalszym 
ciągiem polityki wojennej, jakkolwiek bez oręża. 
'W obec tego armia łotewska musi stać nadal na 
posterunku. Dziennik ,jBr'hwa“  piszie: Nadzieje
koalicyi na wygranie Rosyi pod dobroczynnym 
w pływ em  zagranicy opierają się na zupełnej nie
znajomości rzeczyw istego stanu w  Rosyi sow iec
kiej. Rząd bolszewicki pragnie wejścia w  stosunki 
z koalicyą przez kooperatywy, a kooperatyw y li
kwiduje, podobni®, jak i zw iązkow y Bank t. /w. 
Narodny bank.

ZJAZD S O C Y A L IS T Ó W  P A Ń S T W  KRESO
W Y C H  W  KOPENHADZE.

W arszawa, 20 lutego.
(Telef.) (m ) Z Kopenhagi donoszą, że odbędzie 

się tam zjazd socya fetów  tych państw), których 
reprezentanci brali udział w  konferencyr stycznie 
wej w  Helsingforsie. In ic ja tyw a  miała wyjść ze 
strony polskiej.

0 ‘G RAD Y W R A C A  DO KOPENHAGI.
Wiedeń, 20 lutego.

(P A T .) Te!. KomP- z Londynu. „Central 
New s“  zaprzeczają wiadomości, jakoby O ‘Grody 
iper traktował z Rosyą w  sprawie pokoju. Temu 
zaprzeczeniu ni® dają jednak w iary w  kołach po
litycznych. 0 ‘G rady przybyw a1 dziś do Londynu 
celem złożenia sprawozdania z dotychczasowych 
swoich czynności, poczeim ponownie udia się t o  
Kopenhagi.



Str. 2. „GAZETA PORANNA". Nr. 5093

Sprawa pruf. Szym ona Ascenazego.
'jiiortnacyt z sfer profesorskich w  Warszawie. —  In^ygi natury polityczne). —  Odrzu-enie 
wnk)' u i .zyjęcia Prot. Asiteaazeao przez senat* —  Dymisya pfoL Petraiyckiego. —  Rezomcya 

młodzieży akaue p ckiej. —  Do walki z średujowteczeml

(Koresp. własna ,,Gazety Porannej.**)

W arszawa, 19 lutego.

łepj Sprawę prof. Szym ona Askenazego śie- 
I g  już od .-dłuższego czasu z uwagą spotjf%zeń- 
*>two polskie. Zbyteczna chyba wspominać, kim 
je>t Profesor ASrenazy, zbyteczna wymień ać, ja 
rkę -są jego zasługi na połu nauki i czeni jest iego 
fcmię n ietyl-jj w  kraju, ale i zagrań cą. Niema

akcyino-szowćn-istyczn*, zarówno w  prasie, lak 
i w.śród profesorów warszawskiej a-ltnae rnatris; 
do łoży ły  wszelkich starań* żeby n ie  dopuśc ć do 
objęci-a katedry profesorskiej przez „żyda  i m i-  
so>na“ - P raca  widocznie nie by ja  beaskiuteczwa, 
skoro po :iągfem przewlekaniu sprawy, zw ró
cono ją w reszc ie znowu V3o wydziału. Tu poją-

przecież domu - S S S S .  w  k tó rym b yW e *  r6ż! * *  zdań’ | j M
no Księcia Józefa** ftb  j H s i ń s k i e i * * .  S tlr e  "llie . * * « y d (W ą b o  w  w y p a l e  prawnym , t e  
m ery uniwcrryteti -lwowskiego p a łę ta ją  <mbrze '**<*■%  - ^ e n a z y  ma W  nowotany jako, pnrfj- 
ti-unmy nudck słuchaczy- w jednej \  najW.iękSzy*fi 30 '  f i f t f  ' ^ ny* ,atfc . k o r z e ń  a « » « » * >
sal uniwersytetu -::a wykładach ,p,iof. Askcnaze- 
go. —  Zdawało -się -więc rzeczą pe wną. że z chwi
lą. gdy' PoNka będzie wolną. w  gronie proięPo- 

, rów  un-.wersyte-ću znaleźć się powinno, znaleźć 
sic musi i miejsce dla prof. Askenazego. jaku do
wód uzna-nra dla iego 'niezaprzeczonych a olbrzy
mich zasług na IBpiu naszej nauki historycznej. 
Tymczasem , -wbrew rozrnai;tyim poprzednim 
t-w-eirdzemym prasy, U zyiflós . „Robotnik** przed, 
kilku dnian* wiadomość, że senat uniwersytetu- 
warsza.wsV.eg_o. odrzucił ostatecznie w.nt-o&ek po
wołania prof. Ackenazego "a  jakąkolwiek z ka
tedr wszechiricy warszawskiej.

W  tej niepojętej wprost dla szdrszego ogółu 
vprawi:e, korespondent W.asz postarał s'ę o  w ia 
rygodne informa-eye ze sfer profesorskich utńweT- 
sytfchi -^warszawskiego i oto, co W am  donieść 
m oże: Ł

W  swoem czasie donionfa prasa, że w ydzia ł 
praw ny uniwersytetu warszawskiego przyjął je 
dnomyślnie wniosek profesora Leona Petraży- 
ukiegp powołania prof. A-rkenazego na profesora 
zw ycza  ego na wydziale prawnymi uniwersytetu 
warszawskiego i stworze-n;a wr tym  celu ad Per- 
sgjrairn katedry history i polityki i ćk plo nacyi 
Polski nowożytnej. Wbrnsek ten został też u- 
ch w a lm y i przez senat wszechnicy warsz. r?o- 
ż-rfe5 iedtak sprawa poszła w cd-włokę Wskutek 
in tryg natury politycznej. Trzeba to wyznać 
otwarcie, że wśród' profesorów uniwersytetu 
w arszaw skiego znaleźli sję tacy, którzy t w o 
rzenie katedry. nie należącej do -zwykłego skła
du katedr wydziału prawnego, uważa!- za spe- 
cy tłn e  jakby wyróżnienie prof. Askenazego i za 
zbytnie Podkreślenie ięad zasług na Polu -nauko- 
wem. To  możnaby uważać za mm yw natury oso
bistej tytko. Ale jednocześnie wysunięto także 
Jcweśtyę —  przesadnej (s ic!) tolerancyi wobec 
ęczonegO' m ojżeszowego w yzn an :a. Ż yw io ły  re-

specyahrei katedry ma. tym że wydziale. Wciceefe 
ten poszedł do semfitfl d fu W iększością 7 głosów 
contra 5 —  został odrzuocmy! Profesor Asktna- 
zs nie został p rzy ję ty  do grona profesorów 
wszechnicy warszawskiej.

W obec takiego wyir-lku spraw y wnioskoda
w ca  profesor Petrażyokd zgłosi? swoją dym 'syć 
i porzuca uniwersytet -warszaw siki. Stanowi
skiem  swem zaznaczył profesor Petra iyck i, że 
nie m oże się godzić na ‘to, 'aby się kierowano 
względami natury politycznej w  państwie czystej 
W iedzy, jakieni jest, a  przynajmniej być ,>owinna, 
wszechnica Polska.

Nie ulega kwesty ', że sprawa prote? ora As- 
fceaazęgo w  społeczeństwie naszełm od-3zw is sję 
echem oburzenia i potępienia, że znaldą -się 'sło
wa, 'które napAtmiją pas-tępoiwair-śe senatu wsze- 
cbniicy w-arszawskiei działa jącego pod batutą 
krzewicieli ciemności, zacofania i stronni-cz >śoi. 
M łodzież uyiwersytecń a na zjeździe w  W arsza
w ie (pierwsza wypowiedziała- się w  tej k w  :siyt, 
p-owzńąwszy rezclucyę. w  której zastrzega się 
przeciw  k-erowaniu się względam i politycznymi 
przy obca fe n iu  katedr.

Tak w ięc -sprawa prof. Askenazego odrzucę-. 
iTicm senatu nie została -jeszcze ostatecznie zakoń
czona. Nie w olno -bowiem dopuśćć do zhańbienia 
czystości nauki1 i jej przybytku. P-o-Lka —  r-ie 
wróci do średniiowfeęzneg'/ zacofania!i'* *

DYMJSYa  PROF. PETRAŻYOKIEGO.
Warszawa, 19. lutego.

(.PAT). Jak donoszą pisma warszawskie, w  
odpowiedzi na odrzucenie przez senat akademicki 
wniosku o powołanie Szvmona Askenazego na 
profesora uniwersirtetu warszawskiego, prał, 
Petrażyck! zgłosił swą dymisyę. Wskutek rczy- 
gnacyi Petrażyckiego, wczoraj w ieczorem odbyło 

i się posiedzenie senatu akademickiego.

$taromska propozycya zgody z Polakam?.
Rrekomi inieyatorowie. — Ich obiecanki. —  Podwójna pra ze starorusinami i Uk ai^cami. 
Krytyka przyrzeczeń polskich.— j istotn i warunki porozumienia i zgody. —  Pierwsza ja-

<kół*a pokojowa w sporze polsko rusk m.

I  wów, 21 lufega

(zet) Z powodu zerwanych już dziś rokowań
po-lsko-staroi uskioh p sze ..Prikarpatskaja Ruś“ :

Sprawa porozumi enia została z,a'nicyowana 
frrzez pp. ułażewstciego, hr. Skanbka, Cieiisikiego i 
Zamorskiego. W  tym  sranym kierunku, tylko w 
pojedynkę pracuję poseł Daszyński, b ierze też  u- 
dział w em gen., delegat dr. Gaiedkii, który posłu
guje się w  tym celu swohn aparatem administra- 
c j jnyrti.

Inteyatorowie rokowani, mając do czynienia 
z  osobami o różnych konoepeyach narodow o-k il- 
Buralnych, formułunją odpowiednio swoje przyrze
czenia. Za porozumień e obiecwją Ukramcoitn ogól
ne zniesieni^ retrresyL
wolność powrotu do kraiiu działaczy politycznych,
uwolnienie w iężn ów  pofitycznycji i przyjęcie 
wszys-tkicli urzędników do służbj"; rusofiom obie 
cują rcstytucye rozwiązanych przez Amstryę sto- 
v  arzyszt-ii kulturaino-oświatowych, oddanie im 
w e  władan:e Domu Na rodnego i S ‘ aoropigi'rskiego 
Instynnu, oraz —  Tisu-rń tencatis anujd! r— znie
sienie fonetycznej pisowni w  szkoit-!

D laczego nie od sejmu lub przy najmniej t>Ą

konwentu sen orów  nie wychodzi ta propozycya 
ugodowa?

Naród russko-gaiicyjski niema obecnie swego 
przedstawicielstwa. Życie po>lityczne i społeczne 
w  Gallcyi w'SchodTT:el zamarło, a organy samorzą
du gminnego zostały zastąpione przez koinisarzy 
■iządowych —  Pulaków.

■Niema prawie tDkogo z tych, k ‘ ói'zy, ciesząc 
silę zaufaniem mas, zasiadali w  nanlamenele au- 
stryacklrn.

Trudno przypuścić, żeby polscy inieyatorowie 
Dorozumienia niogli sądzić, że repre/en- 
tacyę autorytatywną można zastąpić rozmowami 
z ludźmi nawet bardzo wybitnymi, ale nieiipeluo- 
mioenionyini przez lud dia decydowania o tak w a
żnej sprawie.

W obec tego co  znaczą obietnice pewnych ko
rzyści, kryjące w  sobie pragnienie puszczenia na 
siebie dwu kulturalno-tiurodowych korcepcyi w 
łonie narodu russko-galicyjgkiego? Co oznacza
zamysł wznowienia walki m‘ędzy niemi?

„Narodny Dorn“  i Instytut Stauropigijski nie 
mogą być ceną, za którą możnaby kunie .porozu
mienie.

Oswobodzić w ięźniów, pozwolić na powrót

dtdałaczom politycznym, p-zyjąó tfo sł"żby urzę.
dników winien był rząd- poOski na długo przedtem 
zanim politycy polscy wystąpili ze swojemi pno- 
pozycya-mi. W szystko to winuro było  stać się w  w y  
konaniu dtementarpej spraw ied liwości $eŚIi pra
gnie s ę stworzeu a normalnych stosunków we 
wschodniej Małopoisce, guyź tylko waronfla nor
malne mogą 7
stw orzyć forn.y praw idłowe współżycia narodów 
i rzetelne objaw'en i e wo.i każdego z  nich.

A  oh etnice w  s-ptawte Naroanego Domu są 
skrajnię cyniczne/ N ie tylko dlatego, że władanie 
nim jest a-omjm w  porównaniu z decyzyą o lo
sach narodu galicyjsko-russkiego w brew  iego 
Wiekoivym nadziejom. #

Przyw rócen ie prawnego władania tętn1: in>tyc 
tucyami jest rzeczą etementarn;j spraw iedliwości 
na której s-raży winien stać nawet rząd okupacyj
ny. Przecież instytueye te straciły prawow itęgc 
właściciela tjdko skutkiem: „etat de giuenre** i no
wego „raison d a *  b. A nstry l o czem w :e bar' 
dzo  dobrze  nie tylko społeczeństwo, polskie i rząd, 
ale też obecni właściciele ich.

Niezrozumienie przez polskich polityków .ego 
faktu, że w  Galicyi różnice dwu partyi stracimy 
charakter bojow y i znowu weszły'- u ' stadyum 
sporu czysto wewnętrznego i że podszczwwanie 
jednej przeciw drugiej jest ? góry  przeznaczone na 
fiasco —  ponownie diowodd zupeJnej nieznajomo, 
ści tego, co myśli naród galicyjsko-n»ski.

Musi on wymienić po nazwisku swoich pełno
mocników z wyboru. Konieczne jest ted y : 
t. przywrócenie wszystkich stowarzyszeń kuku, 

ralnycL i pódtycznycb, 
wszystkich stronnictw galicyjsko-russkick co mo
żliw e jest do uskutecznienia przez bezzwłoczne 
spełn:erie wspomnianych obietnic;
2. zniesienie wszystkich zarządzeń wojskirw o-ad* 

minlstracyjnych, 

przeszkadzających temu, żeby wszystkie ugra* 
■powania polityczne w  narodzie gał.-russki.m w y 
brały swoich m ężów  zaufania na zjazdy i konie- 
reneye, na których imożnahy omawiać sprawę po
godzenia obu narodów:

3. całl-owita nfiutralpo^ć rz^du polskiego, 
który zgodnie z oświadczeniami mim. Wojciechowi 
skiego i Skulskiego winien, stać na. sttraży ora iva i 
spraw’iedliw'ości. joduakich i równych dia w szyst
kich mieszkańców państwa.

Takie są w  przybliżeniu istotnie warunki, które 
mogą dać poiskim politykom), społeczeństwu i na
rodowi uprawnionych reprezentantów ludności 
rus sko-galicyj sikiej.

T y le  „Prikarpatskaja Ruś '•
Na marginesie streszczenia propozycyi p o w y i 

szej nie możemy wstrzym ać się od w ypow iedze
nia kilku uwag, jakie nam ona w  pierwszej chwili 
nasunęła:

Bezwarunkowo dodatnim obaw em  jest to, że 
propozycya staro-ruska może być uważana zą pieir 
w szą jaskółkę ze śtrony ruskiej wogóie, zwiastu
jącą chęć do zgody. Ż?D łą jej najważniejszą m 
szereg postuła-ów konkretnych, w  naradach nad 

.którymi reprezeniautóy/ obydwu narodów może 
j wyjaśnić się w^ele spw w  spornych i osiągnięn.« 
■zostać porozumień e w  rzeczach, stawianych ia - 
; wniej. jako dezy ceraty, co do -których wszelką 
jdyskusya byia uważana przez Rusinów za niedo
puszczalną., za coś w rodzą Ti „noli *  tangeie !"

Chcemy w ierzyć w  dobrą, wolę propozycyl 
Siarorusinów. Bez dobrej w uli bowiem rózpoc zete 
wszelkie -rokowania miasto zgody przyniosłyby 
tylko obopólne rozgoryczenie i zw.ększune w za je
mne zniechęcenie do siebie.

Ze sor w ruuklch.
Lw ów , 21. lutego. 

A U TO R O W Ib  DEf L LRACYI WARSZAWSKIE.!
(zet). „Now a Rada“  dowiaduje się, że  bezpe- 

średiiinii autorami zitaiiej deklaracji warszawskie' 
z 2. grudnia ub. r. byli pp.: b. gubernator w ołyń
ski Andro, B. Kurdy-nowskii. W . Pawluk, S. Szc- 
m-et, Petiura, B.teckyj ("przyczynił się do tegoi, że 
C7wórporo7iuTnienie nie uznało Ukrainy), Pyiłvpw 
czuk,'Balaikt w, MalucHno, L ;w ickyj, Mrdhajfów.
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Rzepeckij, Pomi-atenko, Kjo’ ard, M. Kowalewski], 
D. Kuryło, Jeremijiw, Husowa, Łuckij, w reszcie 
Mik-d&j Kankiswlcz I Star 3solski.

SE K W E STR  BANKU I DRU KARNI P A Ń S T W .
W  KAM IEŃCU PO D O LSKIM .

„Hromadiska Dumka" donosi z Kamieńca P o 
dolskiego w  ‘uzupełnieniu podanych przez 
wczoraj wiadomości, że w Państwowym  banku 
ukraińskim: przeprowadzili Polacy rew izyę  i w y 
dali rozporządzenie, iż Banik ma zawiesić dalsze 
istnienie i zostanie opieczętowany. iŃa gotów kę w  
banku której by ło  około 700 mlionów karbowań
ców, nałożono sekwestr.

Równocześnie obsadziło wojsko .budynek dru- 
karni^banknotów. Dalszą działalność tej iiistytucyi 
państwowej zawieszono.

FRO F. I1RUS7EW SNIJ W  SPÓ ŁCE 
Z B O LSZE W IKAM I.

„Morawske Slezske L is ty "  donoszą, że do

Pragi przybjd prof. Hruszewskiii, który ze sytymi 
towarzyszam i partyjnymi, socyal.-rewolucyonł- 
stami zmierza do pochwycenia w ładzy na Ukra
inie w  porozumieniu z Ukraińskim rządem sow ie
ckim przeciw  obecnemu rządowi M azepy i że 
w  tym celu nosi się pro-i. Hruszewskij z myśl?, 
zorganizowania na Ukrainie nowej Centralnej 
Rady.

.Pismo czeskie zwraca się ostro przeciwko 
prot. Hrusizewskiemu i uważa akcyę jego za awan
turę, pozbawioną w idoków powodzenia.

O S L U P Y  GRANICZNE NAD SANEM
..Nowa Rada“ pisze:
Tylko granice etnograficzne, tylko sino-:żółtc 

i biało-czerwone słupy graniczne nad Sanem są 
szczerem zrealizowaniem zasady —  „wolni z wol
nymi, równi z równ3rmi“ .

Wschodmo-gafóc. kwesty a nie zostanie rozstrzygnięta
na niekorzyść Rusinów.

Lwów, 21 lutego, 
fzet )  Korespondent warszawski „Hromad- 

skiei Dumki" donosi:
Pewien bardzo wvbitny dyplomata jednego 

z państw zachodnio-europejskich oświadczył mi. e

po powrocie swoim z Paryża i Londynu, że koła 
autorytatywne achodnio-europejskie nie maję 
zamiaru rozstrzygnąć sprawy Galicyi wschodniej 
na nieko;zi,ść Rusinów.

Ukraińcy za połączeniem się z Rosyą.
Lwów, 21 lutego.

(zet) „Prik rpatskaja Ruś" donosi:

W  odezwie „Naczelnego karpacko-ruskiego 
kombetu", wydanej pod hasłem zjednoczenia i 
porozumienia się wszys.kich stronnictw, czytamy 
między innemi:

B. minister spra^ zagranicznych republiki 
/achodnio-ukraińsMej dr Panejko i delegat u- 
kraiński na paryską konferencyę pokojową prof.

dr. TomasziwsKyj wstąpili razem z rusofilami do 
,,Konferencyi narodów, dążących do zjednoczenia 
się z Rosyą".

Oświadczyli oni uroczyście: „Ukraińcy po
wracają na drogę Włodzimierzową. Ten proces 
duchowy, który zdział ł, że separatysta Kulisz 
pLał pod koniec życia „Dzieje zjednoczenia ru
skiego" skłonił także dra Panejkę do okrzyków: 
—  „My, Ukraińcy, udzielimy teraz wszelkiej po 
mocy do z ednoczenia się Rosyi!“

Wojska rusko-galicyjskie przeszły do bolszewików.
Lwów, 21 lutego.

(zet) „Prikarpatskaja Ruś" donosi:
Znaczna część pułków galicyiskich, zakwaterowanych w gub. chersońskiej, ; onownie opu

ściła Petlurę i połączyła się z bolszewikami.

Wojska nasza przeszły do akcyi zaczepnej
na linii Starokcnstantynów-Płoskirów.

3S .o m T i .] 3 .l ŁsL-stt O z r t a ^ u  s e n a r a l n e g o .
W arszawa, 19. lutego.

URjONT 'L ITE W SK O -B IAŁO R U SK I: W  oko
licach Polocka odparliśmy lokalny atak bolsze
wicki. W  rejonie Lepla utarczki patroli w yw ia 
dowczych. Na wschód od P tyczy  nasz kombino
wany oddział r-o-zbi-l i zmusił do odwrotu zału-gi wsi 
Grabie i Słeikierzyce. Na odcinku poleskm cóyw io- 
na działalność wyw iadowcza.

FR O N T PO D O LS K I: W alki wyw iadowcze.

W arszawa, 20. lutego. 
'FRO NT L IT E W S K O -B lA LO R U S K I: Na pół

noc od Dzisn y nasz oddział w yw iadow czy  starł 
się w  rejonie Kochanowic z odd.zdałem bolszew i- 
ckirn, rozbił go i zmusił do ucieczki, biorąc 20 jeń
ców i 2 karabiny maszynowe. Oddział bolszewi
cki, któremu udało się przeprawić na południowy 
brzeg Dźwiny, na północny-zachód od Połocka, 
został pn zez nasze rezerw y w yparty. W  dniu

wczorajszym  przeszli bolszewicy do oddawna 
p/zygotowarego ataku na nasz odcinek poleski. 
P o  zaciekłych codziennych walkach, nie bacząc 
i"a przeważające sijy przeciwnika, wszystkie jego 
ataki odparto. W  walkach tych bohaterską śm er- 
cią na poilu waiki polegli por. Skulski i pod>por. 
Chrzanowski. Szczególnie ouznaczj ły  sję oiddzia- 
ty 22 i 15 pułku piechoty.

F R O N T W O ŁYŃ S K I I PO D O LS K I: O ddzia ł 
obu frontów przeszły do akcyi zaczepnej celem 
odrzucenia przeciwnika na Wschód od Staro, 
konstantynowa 1 Płoskłrowa. Po zaciętych wal
kach wojska nasze osiągnęły limą Pilaw między 
Busz i Bodeehy, wypierając bolszewików z tego 
rejonu i zadając hn ciężkie straty. Zdobycz jeszcze 
nia została obl‘czona.

Kuliński,

Bolszewicy zajęli ujście Dniestru !
Moskwa, 20 lutego. 

(P A T .)  Koinunikat bolszew ick i dóm>si, że 
wojską- czerw one zajęły- ujście Dniestru. Poi za

ciętych walkach w-ojska boltfcewibtó; zajęły linię 
Dniestru w  okn lcy  Grygoryopo-la.

EW AK UACYA ODESSY W ŚRÓ D  ZAWIERUCHA 
ŚNIEŻNEJ.

Wiedeń, 20 lutego.
(P A T .) B. K. z  Łoiridijofti. W  Odessi e rnimc 

śnieżycy na morzu Czarnom odbywa s!ę dalsza 
ewakuacya, jedein z okrę-tów z 2000 pasażerów 
zerwał się z Emy f oHa-d! <na mieliźnie, a zał-o-ga 
i podróżni zatonęli. Inny okręt niatkmął się -na mi
nę i zatonął.

N IEPO KO JĄC Y O B R Ó T O PE R AC YI BOLSZE
W IC K IC H  NA PÓ ŁN O C Y.

Londyn, 20 lutego.
(P A T .) Reuter Uparacye bolszev ickia w pół- 

nenej Rosyi przybierają obrót niepokojący. W oj
ska czerwone obsadziły Oinię Onegi —  kolei -do 
W ołogdy. Jeden z  pułków zbuntował się, zabił 
swego komendanta, jakote-ż w iększą dość oficerów 
a 500 żołnie:zy przeszło do bolszewików. Prow i
zoryczny ipólnocno-rosyjsiki rząd podał s;ę do J.y- 
misyi i przekazał władzę, -gen. Millerowi.

ARCHANG1ELSK W  REKACH BO LSZE
W ICK ICH .

Kraków, 20 lutego-. 
(P A T .) Rad. z Moskwy. Po opiszezerfiu Ar- 

chamigMska przez Małą armię, zajęli goi bołśze- 
w icy.

BOLSZEW ICKI SOWIET RUSINÓW  CtAL.
Lwów, ‘21 lutego.

(zet) W „Prikarp. Rusi" czytamy:
W  Kijowie zawiązał się „Komitet sowieckiej 

Galicyi wschodniej".

NARESZCIE UM ARŁ.
W arszawa, 20 lutego.

(T tle f.) (m ) Z Kopenhagi donoszą. W Rosto
w ie -nad- Domem zmarł zm-amy przyw ódca n ac jo 
nalistów i czarnosecińców rosyjskich \Vlodzi 
rrjierz Pu-ryszkiewicz.

N A D E S Ł A N E .
PERFUMY I MYDŁA FRANCUSKIE, KASETY 
DO MANICURY, PORTFELE I rOGILARESY 

SKÓRZANE POLECA 19592

PSSH SSH S „A L B A
Lwów — ul. Halicka 1. 2f.

iaktff plerwszor^cdnai

(sobota I niedziela)ijimliun <>

wyświetlają salonowy francustti dra
mat w 5. wielKich atttach pod tyt.

20401N dprogram:

BIARRITZ  i okolice.
Now a, ki-nc :s. przez W ysokie Namiestnictwo szkoła 

tańców pod artyst. kierunkiem p. W ł. Pąw likoW SkicgC  
rozpoczyna kursa dl.i począł żujących oraz kursa wyższe
i komplety w  łącznie dis osób zn >.jomych i poleconych, 
Zgłoszenia, celem uzyskana legkymacyi, upoważniającej 
do udziału w  lekcyacli i kompletach, p rzy 'nu je się co- 
dziennic pomiędzy 4— 6 ul. Kościuszki 18, porter, drzwi 1.

20398
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Projekt wewn. 6*miliardawyeh pożyczek państwowych
W arszawa, 18. lutego.

(Tfcl. w l.) Minister skarbu, p. Grabski złożył 
do laski marszałkowskiej 2 projekty ustaw o spra
wie wypuszczenia 5 p/c. krótkoterminowej i 5 prc. 
iługotermlnow; i wewnętrznej pożyczki państwo
wej w łącznej sumie

6 miliardów marek.
Pożyczka  krótkoterminow a ma być spłacaną 

w pięciu latach z prawem całkowitego lub czę
ściowego wykupu wcześniejszego od 1. maja 
1920 t.

Długotermmowa pożyczka (3 miliardy marek) 
ma być stopniowo spłaconą w  ciągu 4ó lat. Stopa 
procentowa tej pożyczki nie może uledz obniżeniu 
przed dniem 1 marca 1930 r., a p rzy nastąp'ć ma- 
jącem przerachowaniu marek polskich na polską 
walutę, pożyczka ta 

ma podlegać przarachowaniu o  kursie 10 pro. 
w yższym

od kursu ustalonego dla znaków obiegowych.
W  motywach ośw iadczył minister Grabski, 

że wzrastające wydatki budżetowe na potrzeby 
państwowe niemogą być w ięcej pokrywane e.nisyą 
biletów P . Kraj. Kasy Pożyczkow ej, gd vż  dalsza 
emisya by łuby deprecyacyą waluty, groźną, dla 
sytuacyi państwowej. Jedynie pożyczka państwo
wa może pokryć niedobór państwowy bez ucieka
nia się do nowych e n f e i  markowych.

Z kw oty  6 miliardów około 2 miliardy marek 
będą użyte aa wykup pożyczki państwowej z r. 
19'8. Pożyczce długoterminowej przygnany będzie 
przyw ilej, że nie będzie skon wertowana przed ro
kiem 1930 i że prźy przeraohowaniu zabezpieczony 
jej będzie w yższy  kurs.

Ofohgacye tej państwowej pożyczki 

zaspokoją brak polskich papierów jr*bliczno- 
prawaych.

Sejm uchwalił sekwestr ziemiopłodów.
1 W arszaw a, 19 'utego.

(P A T .) (Dzisiejsze posiedzenie Sejmu rozpo
częło  się i'nterpe'acyą p. Smulikowskiego w  spra
wce konfiskaty przez urząd policyjny reproduk- 
cyi karykatury b. prezydenta ministrów i jego 
małżcunlki, narysowanej przez artystę malarza 
Zygmunta Swierczyńsikiego.

Następnie oskuna.stu posłów przem aw iało w  
sprawCie ustawy o  przymusów em w yk  upnie zbo
ża przez rząd. Zgłec-san-o szereg rezolucyi 
i  zwrócono uwagę, że is,e>kwestr obniży R odu k- 
cyę roiną, następnie zażądano jednol.tego w ypie
ku Chleba, podniesienia ra c ji do 3 kg. tygodnio
w o  na osobę, wreszcie ustanowień^ cen m aksy
malnych na chlcb.

Ostatecznie uchwalano poprawkę pos. 3 o - 
c h *k a , że sekwestr obejmuje gospodarstwa od 
35 (do 40 m orgów.

P rzy ję to  3 rezolucye komisyjne i razolucye 
po«. Poniatowskiego-: ł )  Sejm w zyw a  rząd, aby 
przystąpił do spiesznego. skupu zboża, nieobjęte
go  ustawą, '(ferując ceny, odpowiadające obe
cnym  kosztom proJukcyi w  różnych okręgach 
państwa. Ceny ts mogą stanowić bodziec do- 
podniesienia produikcyi ro ’nej. 2) Sejm  w zyw a  
rząd, aby. poczynił wszelkie im  źli we ulogodnie- 
sija kredytow e ' transportowe samorządom po
w ia tow ym  i miejskim, które do skupu zboża 
przystąjpiią, —  Następne posiedzenie Jutro.

W arszawa, 20 lutógj).
(Tele f.) (nr) Ustawa o  obow iązkowem  pra- 

w te pierwokupu ziemiopłodów, która Przez k ilka  
dni tak fcatfdzo rozBamiętmała umysły, została 
przyjęta w czora j w  Sejm ie w 3 czytań-,u. G ło
sowała za nią prawica, prawe centrum rażeni z 
ławicą. P rzeciw ko ustawie głosowali ludowcy 
wszystkich odcieni.

"Warszawa, 20 hitego.

(P A T ).  Na 'ozisiefsżem posiedzeń 1 Sejmu po
odczytaniu interpelacyi przystąpiono do trzeciego 
czytania ustawy o zmiiabe ustawy o  obro-cie 
ziemiopłodami. Na wniosek p. Wasilewskiego gło
sowanie nad ustawą -odbyło się imiennie. Ustawę 
orzyjęto w t r z e c im  czy tan u 150 głosami przeci w
ko 79. P rzy jęto  rezolucye p. W itosa z poprawką 
proponowaną przez komisyę, oraz rezolucyę p. 
Hertza o  jednolitym wypieku oblebu.

Przystąpiono następnie do spraw y przyznania 
osobom wojskowym nadzwyczajnego dodatku 
drożyźnianego. Sprawozdawca p. Malyszak wno: 
si: Podnosi się płace oficerów i urzędników w o 
skowych o 100 prc. na żonę 400 marek, na każde 
dziecko 100 marek. Żonom o ficerów , będącym u- 
arzęduKczkaini państwowemi, dodatku się n is przy
znaje. O ficerom  zawodowym  podwyższa się płacę 
do wysokości żołdu miesięcznego, zw ększonego 
dodatkiem sejmowym. Szeregowcom  podwyższa 
się żołd w  wysokości dodatku sejmowego, wedle 
usiawy z 12. czerwca 1919. Na wypadek koniecz
ności prowadzenia podwójnego domu przyznaje się 
ificeTom pełniącym, służbę na froncie W  mieszka-'

nie dla ich rodzin 200 marek miesięcznie, podofi
cerom zaś 100 marek.

W  głosowaniu pnzyjęto ustawę w  brzmieniu
proponowanem przez komtisyę w  dnuigiem czyta
niu, Na- wniosek referenta przyjęto ustawię w  trze- 
oiem czytaniu wraz z rezolucyami większości.

Następnie przyjęto ustawę o karach za prze
kroczenia przepisów, do tyczący  oh powszechnej 
służby wojskowej, ustawę o zmianie a r i  9 ussawy 
z 10 maja 1919 o ustalaniu o  oszacowaniu św iad
czeń i strat wojennych, < przyznaniu pożyczek ko 
m wałnych miastom', przyjętym  przez Państwo 
polskie do R. P.

Nastśhie, posiedzenie odbędzie się w e  wtorek.

PRZYJAZD FOCHA ODŁOŻONY.
W arszawa, 20 lutego,

(Telef.) (m) Przyjazd! marsz, Focha do W arsza 
w y  odłożony do połowy marca.

GEN. ZIELIŃSKI U  MIN. WOJNY.
W arszaw a, 20 lufego.

(Telef.) (m ) Min. spraw wojsk. Leśpewsitó 
przyjął nadczelrrika woisbow ei 1 ekcy dyploma
tycznej m isyi ukraińskiej w  Polsce gon. Z :ellń- 
słciegn.

PRZYG O TO W ANIE  DO W YB O R U  NA LITW IE  
I BiAŁEJRUSI.

W arszawa, 20. lutego.
(Te ile f.) (ml. Na zaproszenie zarządu cywil- 

nego ziem wschodnich, udał się do Wihra prezes 
sądu radomski eg-" Ctioger, aby wydać opinię o 
pracach przygotowawczych, potrzebnych ce-em 
przeprowadzenia wyborów do ciała reprezenta
cyjnego na L itw ie i Białorusi, które rozstrzygnie o 
■przynależności państwowej tych ziem. Prace p, 
Glogera potrwają do końca marca

KONFERENCYA W  SPRAW IE O D BU D O W Y  
GALICYI W SCH.

Warszawa. 20 lutegr 
(Tele f.) (ni) Związek posłów wsobytnio-isa- 

llcyfsktiich odbył dłuższą kenferencyę z prezesem 
ministrów Skulskim sp raw ę organizącyt w o 
jew ództw  w  Galicy! wschodniej, oraz w  sprawie 
odbudowy kraju. ^orniagano s:ę m ięazy inuemi 
utworzenia w  m irsterstw ie  robót p-ubbczuych 
drugiego 'Podsekretarza stanu dla apraw odbudo
w y Galicy! i DoanoszorfC1, że powinie 1 nim być 
Łćhow tee-t eefanik. posłow ie skarżyli 'się, że do- 
■yćhcza^Pwt akcya odbudowy prowadzana jest 
w  tcmiPie TBesłychanie powolnem i  nie w y es, je 
re»uka ów . W  kctnferencG z p. Skulskim poru
szono także k-wesiye, związane z  osobą delegata 
dra Gałeckiego.

Kto może być Naczelnikiem Państwa ?
Uchwały komisy! konstytucyjnej.

Warszaw®. 2u lutego, jakiego. G łotow acie tiad tą sp iaw ą odroczono, 
(Tele f.) (m ) Na dzisiejszern posiedzeniu komi- N a s tęp ie  zastanawiano 'się nad tem. kto m oże

syi komstytucyjnej P. kś. Lutosławski postawił [ być prezydentem  Republiki. Ludowcy postawili 
wniosek, aby w  rasrie opróżnienia stanowiska-;wniosek, aby mógł być  n"m 'każdy cfbywątei Pań 

stwa Pohiciego w  wieku "wyborczym. P. Duba- 
wowlcz żądał lat 40 narodowości polskiej 1 w y 
znania katolickiego. P . Bagiński i Fichua, ora ’: 
Poniatowski w skazuja, że ustęp o r-eliglj rzymsfco- 
Ikat. m ógłby w yw ołać  rozgoryczen ie przede- 
wi" żysfcki cm u Patryotycznej ludności protestan
ckiej. W obec słabego* udz ału posłów lew icowych 
i centrowych na posiedzeniu komisy i, przyjęto 
w brew  głosom  nar. związku tgbs&ą., ludowców 
wszysiikjich odcień? i socyailłstów wniosek p. Du- 
baoow cza .

prezydenta Republiki Polskiej, zastępowali go 
marszałek Sejmu, prtzydetm  sądu n a jw yzszigo  
i prymas zamiast premiera, P.rymąg bowiem —  
jćalj mówił ks. Lm cstay^k i —  ma pełne zaufanie 
narodu i ni'e podlega w p ływ om  zewnętrznym . 
P . Bagiński (ludowiec' w  odpowtedzi ośw iadczył, 
że prymas nie iesr adi reprezentantem w radży u- 
stawrdawczej, ani wykonawczej, ani też (spra
w iedliwości, co do w p ływ ów  zaś zewnętrznych 
będzie u legał R zym ow i. P . Dabano wi’cz (nar. 
ziedin. ludowe) popie/at w ywoidy ks. Lutoslaw-

Rząd zabiera się da usprawnienia Wisły.
Realizacya projektu potrwa lat 15.

W arszawa, 20 lutego. W  ten sposób nastąpiło bardzo znaczne zweżęnla 
iT e le ł.) im). Mlin. Kędzior w  rozmowne z. rzeki, a przez to je i usplawnlenie i umożbwienie

dziennikarzami rzekł, że na "obofy publiczne w-y- 
dało-dotąd Pań&two Polskie 100,0k)0.000 murek. 
Obecnie zamlsrza Rząd zreal zow ać projekt uspta- 
wuienia W isły. Ustalono już szerokość W is ły  w 
sposób następujący: Od Sanu do Bugu 140 do 180 
m., poniżej Bugu 250 m „ pod W arszawą 182 m.

żeglugi. Na przestrzeni od Buku krążyć będa stat
ki o pojcnmiości bOO ton, <Ai Bugu do morza statki 
o pojemro-ści 1000 ton (dziś pod Krakowem krążyć 
moga statki o pojemności najwyżej 2UU ton). R o 
boty potrwają 15 lat.

Czesi m ordu ją  N iem ców !
Praga, 20 lutego.

(P A T .) „P rager Ta*cblatt“  donosi bliższe 
izc zegó ły  o  zajściach w Podh^rli-oach k d o  Ber- 
j.na, gdzie z powouu rek w izyc ji wojskowych 
■przyszła:’ do zaburzeń. Legioniści mieli strzelać do 
uciekających demonstrantów i zabili dw ie w  oby. 
Jean'} kobietę stra iow ały spłoszone konie. M ie
szkańcy- Podhorlic zachow yw ali się spokr-j-ne. 
Oddziia-f żr.łnLerzy z karąb'/.aniii nia-zy-lowytrd 
ustawił sję na rynku m iasteczka.

Praga, 20 lutego.
(P A T .) „Bohem 'a“  donosi. Z powodu krwa

w ego  zajściia w  Podhorlrcach uchwaliła niemiecka 
P flltya  narodowa w Bernie nu Morawach rezc.i«- 
cyę. w której wwraża oburzanie z powodu nżc- 
wćniic przelar.ej krw i biem dckiei. Rezohicya po
tępia -rząd i ipowiada, że N cm cy ,w Czechach ni- 
gd y  nie zaso-giną o tej ogromnej krzywdzie i sta
ną w  obi cnie swo-dh praw.
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PR ZYJAZD  PREZESA KOMiSYI P L E B IS C Y T O 
W EJ DO W A R SZA W Y.

W arszawa, 20. luiego.
(Te le f.) (m). Jakkolwiek przyjazd prezesa 

komtsyi plebiscytowej w Cieszynie hr, de Man- 
neville do W arszaw y ni* ulega wątpliwości, Rząd 
Polski nie jest dotychczas oficyalnie poiawrmowa- 
oy o tej iegc podróży.

W YJAZD P. GRABSKIEGO ODROCZONY.
W arszawa. 20. lutego. 

>0PAT). Jak donosi „Kuryer Poranny1', ^T jazd
przewodniczącego k-omisyi dla spraw zagranicz
nych, ;p. Stanisława Grabskiego, do Cieszyna, zo
stał na kilka dni odroczony.

O ROZSZERZENIE OBSZARU PLEB ISCYTO 
WEGO.

No w y Targ, 20 lutego.
(P A T .) B. Pr. komitetu Plebiscytów ego do

pasł: W  djiKzym cSą-jru odbywają się ,na flórał- 
szczy^nie lic/w wiece w  skrawie przyznania 
prawa plebiscytu do linii Popradu i okręgowi 
czadeckiemu.

BENESZ PRZECIW  PLEB ISCYTO W I 
NA SŁO W A C ZYZM E .

Wiedeń, 20 lutego1.
(P A T .) „D er neue Tag“ douoń z Pragi. M i

nister spraw zagrań. Benesz w  odpowiedzi- na 
interpelacyę S łowaków  w  sprawie żądania W ę 
gier pr zsprow ad z er/a plebiscytu na Stowaeyś, 
otświadczył, że nie m oże się zgodzić na plebiscyt.

W YB O R Y  DO SEJMU NA  POM ORZU.
W arszawa, 20. lutego. 

(PA 'f> . „ iO ry e r  Poranny11 donosi, że w ybory 
do Sejmu na Pomorzu rozpisane być mają najpóź
niej do 25. bm.

ROZŁAM  W  KLUBIE CHRZEŚC.-DEMOXR. *2.0$ W O R K Ó W  MAKI.
W ai sza *  a, 20. lutego. Gdańsk, 20 lutogo.

(T e le f.) im ) Wskutek uchwały narodowego "T M  ) Dziś rozyeczęio tutaj adowywa- 
stronauctwa w  Poznaniu, pos. ks. Maliński wyscą- praybyłrgo o Am eryki okrętu Wisła. Lada 
p l z klubu chrzęść.-demokr. Jak sły chać, uczynią ? < *  sta^ |  42.000 w o rk ^ -  mąki. p o zn aczon e*

wyłączin-re dla todnośa zy:'ri\vśAfk w  Polsce. 200T 
•bel bawełny cfla fabryk łódzkich, oraz 7000 'k rzy ii 
mleka skio-ndencow-anego dla dzieci.

w  takie i inni posłowie.

Konflikt z p. Grabskim przyczyną dym s/l m n. ko le i!
Naczelnik Państwa nie przyjął dym syi.

W arszawa, 20 lutego.
(P A T .) P rezyd iu m  Radl' Ministrów! kpmu- 

n%uje, że minister kolei żelaznej dr. Kazimieuz 
Bartel wczora i podlał się o dymimyę. Naczelnik 
naństwa zgodnie z wnioslcem  srezydanta tmńi- 
strów do prośby tei sfę nie przychylił. Minister 
Bartel pozostaje zatem nadal na zwojem  stano
wisku.

Warszawa, 20 lutego.
(Te ie f.) (m) Z powodu nieporozumienia między 

ministrem koto! Rantom I min5s t  era skarbu Grab
skim, dr. Bartel po lal się do dynti*yl. Poszło o to, 
że p. Grabski skreślił kredyty, przeznaczone na

najko^leczniejsze potrzeby kolejowe. W  kolach 
politycznych u w aża ją  że kon-i-.kt da się załatw ić 
ponieważ jako czynnik pojednawczy wystąpi- 
brenrer Skulski, który zwrócił się do Belwederu 
z  prośbą, abp Naczelnik państwa interwencyą swu 
ja przyczyn ił się do złagodzenia zatargu.

Warszawa, 20 lutego.
(Telef.) (m ) P ie z . nnftt Skulski wj^słał li»t do 

dra Bartla w  sprawie zatargfl między nim, a min. 
Gtapskhn. Dr. Ba-rfci zaniechał projektu wyjardu 
do Lw ow a i o ile konflikt zostanie załagodzony, 
cofnie swoją dymisyę.

Rozłam wśród Niemców na ślasku cieszyńskim.

z w a r s z a w y  d o  g d a ń s k a  w y  je ż d ż a .
D FLE G AC YA .

W arszaw a, 20 lutesro.
(Teleif.) (m) W  sobota w yjeżdża  z Warsza

w y  do Gdańska z ram fetfa  sejmowej kom  •syi 
k mur/kac yimej delegacya, celem zbadania g fs ro -  

-ki wyłatfowywani,a z okrętów  i załadow ywa
nia db w agonów  kolejowych  produktów p e rw -

Cieszyn, 20. -lutego.
(TeTei.) (z ). W brew  doniesieniom niektórych 

pism krakowskich, jakoby Niemcy śląscy oświad
czyli, że  w  sprawie plebiscytu pójdą razem i  C ze
chami, mogę stwierdzić, iż na Śląsku cieszyńskim 
dokonał się wśród Niemców rozłam tak, że część 
ich będ-zie głosować za Czechami, a część za1 
P c »k ą .

W  obecne* syfuacyi najwięcej szkod/i u««in «*>

Śląsku dyletantyzm rządu warszawskiego, poli 
tyka w alutowa Grabskiego i monopol tywmłowy 
p, Seeligera podwyższający w tak w ażne] chwili 
ceny w y r o b i ł  tytoniowych rów ireż na terenie 
plebiscytowym.

Nie ulega wątpliwości, iż Czesi nie omieszkają 
w yzyskać tyoli grubych niedomagań do asdtac/ 
przeciwko Polsce,

szei -potrzeby. W  delegaoy* tiarą  udział pp. RW- i  T f  , 7 i i . T ^  i  •
da, Łańcucki i: iStartteo.w W  halaK, ot J  repre- 3* T lT  n,,^ f
z-rparot rząau

z a r z a d ż e n i e  n a  o b s ż a r ź e  p l e b i s c y t o 
w y m  PRUS W SCrt

Gdańsk, 20 lutego.
(P A T .) M iędzynarodowa komisy a a-dmini.sta

cyjna d-1a obszaru plebiscytowego Prus wscho
dnich wydała zarządzenie, mocą którego język  
polski ma b>ć na całym  obszarze plebiscytowy m 
równouprawniony z ję z i kiesn niemieckim. W szei- 
l L rozporządzenia kagańcowe tracą moc obowią
zującą. Każdy Przyjeżdżający na obszar plebiscy
tow y musi się w ylegitym ow ać paszportem, w y 
stawionym przez swój rząd i zaopatrzonym w izą 
na obszar -plebiscytowy. T o  .sanno dotyczy podró
żni J i, udających sile z obszaru plebiscytowego za 
granicę.

Niemcy chcą jak najprędzej nawiązać
połączenie z Ros/ą!

lrf?ir • •ciągniecie nieirecielch fachowców do Rosyi*

na handel zamienny z  -Ros^r. Nadto w yraził Kopp 
obawę, że Anglia | Francya zamierzają zalać Ro. 
syę towarami zbytkoWymi, których Rosy] obec
nie ni6 potrzeba, /daniem Kc*ppa potrzeba Rosv» 
obocu:e techników i zdolnych robotników. Chcie
libyśmy —  i>owiędizlał Kopp—  ściągnąć do Rosyl 
niemieckich inżynierów. ) 'uecłi m itów . Jcsteśmj 
gotow i .płacić w  złocie, jeżeli doctaniemy towary. 
Główna rzeczą iest, aby połączenie międry Roeyą

Berlin. 20 lutego. 
(Ttdef.) (fr.) Rep/eient^nt rząau sow i.rów  

Kopp, który obecnie pertraktuje z rządem u emie- 
Ickiin w  sprawie wym iany ” t o ó w ,  priwicdziar w

Niemcami a Rosyą sowiecką, że z  Rosy; można 
natychmiast wywozić platynę, przędzę, żywicę, 
zboże i drzewo, natomiast trzeba Ros\l lokomo
tyw, majszyn rolniczych, ubrań i lekarstw. Rosy a 
ihętnie sprowadzałaby ma* ery aj kolejow y z Am;- a Niemcami zno»u zjotrtało nawiązane, zanfan n i- 
ryki i spodżiewa sitę, te Amerykanie zgodzą się stąpi ogólne bankructwo, należy się tedy spieszyć.

Raiyt. K & c y b  traKtatu orzez AoeryKę rlem oźllwa!
Ameryka przygotow :je się rio mowej polityki!

W YN IK I PR AC  K O M ISY I GRANICZNEJ.
Giiąósk, 20 lutego.

(P A T .) W  rozm ow ie z dziennikarzami oświad
czył sir Reginald Tow er, że kdnlsya graniczna 
ukończyła pnygotolwania teoretyczne I obecne 
przystąp* do oznaczenia granic, przewidzianych 
w traktacie. Do poczynienia jakichkolwiek zmian, i 
knmisya nie posiada pełnomocnictwa tak, że zmian 
tych c1o«onaćb\ mog'a tylko rada najwyższa. Mr 
Paryżu toczą się ob®cnie rok-rwairo’B w  sprawie 
konwencyi między Gdańskiem a P »<skA.

ZJAZD NAR. STRON. ROBOTNICZEGO  
M* GRUDZIĄDZU

Warszawka, 20 lutego.

(Tele f.) (m ) W  niedzielę 22 bm, odoędzie się
w  Grudziądzu zjazd nar. stroimictwa roboimczego j 
d:/iwn'cy Pomorskiej. I  U  arszawy wy,ieżdżuj:t na| 
niazd pp. FicŁma, Podstełski i Ńi«adaow*jci.

Berno, 20. httego.
(T e le f.) ( f r )  „F-ohn de Paris“  donosi z M'a- 

szyngtrvrm, że pannie tam przekonanie, iż po ostat- 
is fli zajściach r a t j  fikacya traktatu mukojowego 
przez Am erykę jest zupełnie n iem oż liw a . Senat 
amerykański iest ziania, że jeżeli się W ilsonowi 
pozwoli nad':.:tywać dalej autorytetu Stanów Zje
dnoczonych przy uregulowaniu kw estyi europei- 
skie.i. wówczas nastąpić mogą konflikty. Ameryka 
przygotowuje się do zupełnie nowęi polityki

Wiedeń, 20 lutego.
(P A T .) Teł. Koirnp. z Waszyngtonu. W raże- 

t #  lk‘-tu Greya, dyrnisya LanMnga ł nota W ilso
na, wywra rly  źgubiiw wpływ  na wJópM traktatu 
pokojowego. S nator Hitliock irojS^fcyał 
Lxidgemu posiawien'e wniosku przerwania- ćy - 
s-kąsył nad traktatem, lecz Lodgc uważa za bar
dzie] Yó.kazanc cdrnczeni? jei na dni kiłka.

Stan zdrowia Wilsona macznie sią pogorszył.
>w Rządy sprawuje p. Wllsonuwa-

Berlin, 20. lutego, igraniem politycznym, który po części sprzeciwia 
(T e le f j  (fr.) „F rank i Z*5-" donosi z N ow ego  się program1 w| W flsopa. W edle .sprawozdań zM a- 

Jork-u. iż rządy w  Am eryce sprawuje obecnie pan !' szyngtert-u stan zd-nwia Wilsona zn a rróc  się po- 
W ilsónowa i sekretarz prjrwatny Wilsona. (Mieu- gorszył. W  nocy na 18. bm. n w  ufano do chorego 
nik .. W orld11 ogłasza opinie specyalfctów-l-ekarzy,; specyalis-tę chorób nerwowych, k tón  natychmiast 
którzy oświadczają, że ustąpienie W ilsona jest i przybył do Białego Domu. 
w kazan e. Wiceminister Marchal wystą-pil z  pro
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Nadesłane.
w y ś w ie t la  o d  c zw a rtk u . 19 lu t e g o  1920

na. zwyczajną wielką komedyę p. t.t 20262

ona dwóch męiów
x Henną Porien.

^°^ar Tsa* a w Wamawig.
Aid terroru politycznego czy mord rabunkowy!

Zwłoki zamordowanego reda' tara „Nenszawy“ wyłowiono z Dunaju!
Wiedeń, 20 lutego. nTOgy‘ego-, źe zachodzi tu nie zw yk ła  zbrodnia.

ilecz morderstwo, z-dohie podko:pać podstawy po- 
(P A T .) B. K. z Budapesztu. W e to  raj w ydo- rzfE jo* prawnego. Prezydent miwhtrów n ie pozo- 

byto z Dunaju w  pobliżu Budapesztu zw ioki, w stałby na swojem stanowfiikiu, gdyby w szystkie 
których .rozpoznań1': odpowiedzialnego redaktora powołane -czynniki nie (podjęły natychmiast kro- 
sec. demokratycznego pisira ^Nepszawa i azw i- i^ć-w  celem przeprowadzenia jak najściślejszego 
rkiem Bella Somogy.. Jak d rew d k i dktno-szą, .ślsdlzfw-a. Prezydent ministrów zw oła ł członków 
wykazują zwłoki Soimogy‘ego wszelkie ozn-f-k* gabinetu na nadzwyczajne posiedzenie. W  gabi- 
morderstwa. W  okolicy miejsca, skąd ciało w y- m ece Panuje iedn^hnyślność co do tego. że <sta- 
dobyto, zauważono s ady automobilu. Dzienn ic 'no w ęzo  należy dać przykład odstraszający, Rząd 
przypuszczają, że iom ogy i został uprowadzony zdecyidto-wainy jest wystąpić ja/k najenergiczniej
auteir i zam ordowany nad brzegiem  Dunaju, po
czerń zwłoki w r z u w o  do wody. U zam ordowa
nego nie zp-ałeziono przed-motów wartościowych 
a«i‘ dokumentów, przypuszczają jednak mimo to. 
że moityweim morderstwa nie był rabunek. 
Dzienniki zaznaczają dalej, że zwłoki zam eldo
wanego wykazuią wiele skaleczeń, kość nosową 
złamaną, a prawe oko wybite. Co do osoby So- 
m ogy ‘eigO' podają pisma, że należał on do umiar
kowanego. skrzydła partyi socyalno-demokraty- 
cznej. Za czasów K<aTOly‘ego  był on ęekretarzein 
stanu ministerstwa ośw iaty, w czasie zaś rzą
dów bolszewickich n':e odgryw ał żadnej roli.

Budapeszt, 20 lutego.

(P A T .) W:BK. Prezydent ministrów Huszar, 
ośw iad tzy ł w  sprawie znalezienia zw łok Bel: So-

przeciwko tego rodzaju taktyce ter&ry;,tycznej 
i poczynić wszelkie zarządzenia, aby tego ro
dzaju zbrodnie się nie powtórzyły.

Wiedeń, 20 lutego.

(P A T .) „W r. Allg. Ztg.“  donosi z Budane- ztu: 
Minister Banicky ośw iadczył, że spodziewa się 
do 24 gcd'zn odik<ryc'ia mordercy Somoryjego. 
Prezydlent ministrów Huiszar na zgromadzeniu 
narodowe m w yraził oburzenie z powodu morder
stwa S-o,mo.y‘ego i oświadczył, że upora się z 
białym i Samuelami: i: różnemi tejinemr stow arzy
sz en'arni. Minister w ojny Friedrich oświadczył, że 
wystąpi nietylko przeciw  tym. którzy zamach 
popełnili, a 'c  także Przeciw  tym, którzy starają 
się zatrzeć ślady fbrodhi.

ZAM O R D O W ANI®  SOMOJ,Y‘EGO W Y W O Ł A Ł O  
POPŁOCH.

Budapeszt, 20 lutego.
(Te lc f.) im ) Zamordowanie S om olydgo  w y 

wołało wielkie wrażenie w Budapeszcie. Widia 
członków soc. demokr. opuszcza1 miasto przed 
zamachami ,.Az Est“  donosi nawet, jakoby par- 
tya soc. dejnekr. zamierzała sję rozwiąza £ I zaw? 
slć wydawanie swego organu na znak protestu 
Dzienniki podają, że  także kilku innych członków 
partyi soc. demokr. miało zniknąć w  tajemniczy 
sposób. Rząd w yznaczył premię za schwytanie 
morderców Som ogy‘ etgo. Ze strony m isyi koah- 
CTTnej zażędano od prez. mm. Hu szara;, aby w y
stąpił stanowczo przeciwko terorowj i zagrożo
no, że koalicya ewentualn;e zarządzi obsadzenie 
Węgier przez wojska czeskie. 
I P I M B B n r a B B B B H H B B

NADESŁANI.

lfAPOL(Of<
leszcze lylki 

ui sobole l niedziele
Arcydzieło w 7-miu aKtach

Faworyta krdla LuduiIHa XV.
z POLA NEGRI.9

20391

CziielBiHiłoneilRlite!

. sra np on 3
dawniej

i-a w. s zu k u h
w  W a r s z a w a ,  ulica M io d o w a  19

firmc egzystuje od 1840 r.
własna r o z w a ż a l n i a  i p a k o w n i a  herbaty

po'eca w y b o ro w o  m ieszan k i h e rb a t :
Nr. 18. w opakowaniu po 1/1 do 1/16 funta 
Nr. 30. .
Herbaty luźno na wago ■ w  oryginalnych skrzy

niach Cej cńskie i Chińskie. 2037.. 
Poszukiwani reprezentant w wiek. miastach.

K R O N I K Ą
Repertuar Teatru  miejskie go.

W  sobotę 21 lutego o g. 3 „Wesele", dramat 
w 3 antach St. Wyspiańskiego, w niezmienionej 
obsadzie.

. Repertuar Teatru wodewilowego.
(gmach ul. Ossolińskich 10.).

(B lety  wcześniej w  perfumeryi Stolńskiego 
ul. T esłonów 1. 1). 2039

Sobota 21 lutego o g. 7.30 wieczór: „Onufry", 
farsa; „Tajemnice restauracyi“, operetka; .JCafej- 
doskoip" z Maryą Dracową.

Gen. Delegat rządu dr. Kazlnuerz Gałecki po
w rócił z podróży służbowej do Lw ow a.

Dyrekcya kolei państwowych we Lwowie
ogłasza, że' ostateczny termin wnoszenia podań o 
przyjęcie ido służby przy polskich kolejach pań
stwowych funkeyonaryuszów b. c. k- austr. kolei’ 
państwowych, mających Prawo sw ojszczyzny w  
jedńej z gmin dawnego zaboru austryackiogo, 
wobcdzącego o b ecn i w  skład Rzeczypospolitej 
Potekiei, upływa z końcem lutego 1920. Podań 
wniesionych po 1 p ływ ie pow yższego  terminu j.ie 
będtoiie się wcale rozpatrywać.

(x) Wybuch itaboin. 23-letni Stanisiaw •tro-

zdowski, zarobtnflk w  Jaww Je, przedwczoraj 
wrzucił znaleziony nabój pud kuchnię, w której 
b y ł ogień. Na skutki lekkomyślności długo nie 
potrzeba było  czekać. Z powodu bowiem gorąca 
nabój wybuchł, niszcząc kuchnę. Podczas wybu
chu odłamkiem żelaza z kuchni został też ugo- 
'dfcony stojący w  pobliżu D m z4owsk; w  prawe 
oko,' k+óre najprawdopodobniej utraci.

(— ) O kradziony poseł. W czoraj w  drodze z 
w ózka ręcznego, -którym przew óz ł rzeczy inka
sent browaru Mark-u/s. Rositfi, skradz:ouo torbę 
skórzaną posła Lóweiisteina. W  to-rbie była koł
dra jeawaibna i .Jasiek".

{ — ) W  szkole w czoraj zfamuia prawą rękę 
10-leimia Stefania Michalulk. P ierw szej pomocy 
dziewczynie uazielito Pogo tow ie  ratunkowe.

— o—
Dent Sta Kremer powrócił z pocro2y 1 przyjmuj* 

nadal w godz. od 9— 1 i 3— < . Kochanowskiego 16. -03S1

Ltt' wski K lub  sportowy „Pogofi” zawiadania 
że tor saneczkowy, na dr dze Kisel .i. ust codziennie 
otwarty, od godz. 9 rano do godz. 7 wieczorem. ZOJ88

Związek p Jskich przemysłowców 
nafto .vy li.

Celem zapobieżsria przejściu reszty kopalń 
nafty w ręce obce, utworzony został „Związek 
ncłskich przemysłowców naftowych", ao którego 
należą przedsiębiorstwa naftowe, których większość 
kapitału jest w rękach Polaków, oraz Polacy 
pracujący w przemyśle naftowym.

Związek założony został iako stowarzyszenie 
z ograniczoną poręką, w którem wyso!< ość udzia
łów jest proporcyonalr.a do wartości przedsię
biorstwa. W  razie sprzeda y objektu naftowego 
przez członka stowarzyszenia obcym bez uprzed
niego udzielenia „Związkowi" prawa pierwokupu, 
następuje wykluć, enie człunka ze .Związku* a 
udział przepada do funduszu ręze wowego. Mimo 
tak ostrych postanowień statutu nadspodziewanie 
wielka ilość osób zgłosiła swe przystąpienie do 
Związku. Dowodzi to, iż zrozumiano nareszcie, ii 
wszystkiego sprzedać i iść na służbę u obcych 
nie należy.

Na Walr.em Zaromadzeniu odbytem dnia 
10. b. m. wybrano Radę nadzorczą składającą 
się z następujących osób:

1) Franciszka Bruggera,
2 )  Władysława Długosza,
3 ) Władysława Dunkę de Sajo,
4) D-ra Ałfred > Kohla,
3) Zygmunta Lewakowskiego,
6 ) Romana Lossowa,
7) D-ra Antoniego Mullera,
8 ) Inż. Kazimierza Neymana,
9) Inż. Władysława Szaynoka,

10 )  Inż. Stanisława Szczepanowskiego,
11 ) Inż. Maryana Szydłowskiego,
12) Inż. Maryana Wieleżyrtskiego.
Uchwalono polecić Radzie nadzorczej, by

przedłożyła władzom państwowy m następujące 
postulaty:

11 Związek polskich przemysłowców nafto, 
wych skupiający większość polskich przemysłow
ców naftowycn i spółek, w których kapitał polskf 
stanowi większość, jert insŁtucyą, którą władze 
państwowe powinny popie'ać i powierzać jej 
czynności, mające na ceiu rozwój polskiego prze
mysłu naftowego.

2) Przydzielenie polskim przemysłowcom 
odpowiedniego kontyngentu eksportowego pro
duktów naftowych celem uzyskania walut zagra
nicznych na za Kup materyałów technicznych dla 
umożliwiania szerszej działalności polskich firm. 
Przeprowadzenie techniczne in.eresu powinien 
ująć w swe ręce Związek, który powołał by do 
współpracy polskie firmy handlowe.

3) Aby zapewnionym został natychmiastowy 
zbyt bieżącej produkcyi i to przez wykonanie 
uprawnienia rzędu odnośnie do objęcia na rzecz 
rządu nietyleo całego uzlieranego zapasu ropy 
czysly.h producentów, aie też całego zapasu 
uzbieranej produkcyi rafinerów producentów, oraz 
p:zez wykonanie uprawrienia rządu co do przy  
dzielania rzfineryom ropy i to jedynie w tej wy
sokości, jc-ką faktycznie przerabiają.

Z a s a d z e n i*  te ■—'ś f  tnier n » celu usunięci*
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spekulacyjnego zapasu ropy gniotącego rozwój
przi. mysłu a ..arazem st vor«  nie podstawy dla 
walutowo ekspo! towych ira'sakcyi rzjuu. Spowo 
duje to zarazem ratinerye do pilnego wyży.kania 
swej zdolnoś i przeróbcie;.

4) Polecić Radzie nadzorczej podjęcie starań 
u Rządu, by w działach handlu produktem nafto
wymi, pi ow .d.onych przez R ząi zapewnione 
było współdzia anie techniczne, ewentualnie i fi-j 
na oso we p o lsk ie  firm naftowych. 20380

KTÓRA Z FRANCUZEK JEST NAJ.
P IL N IE J S Z A ?

Paryż, w  lutym.

Odpowiedź na to pytanie da publiczność ża-j 
plebiscytu. urządm roze w kinach fran- 

ęuskkh. W  tym celu jury złożona z artystów w y- 
hraia z 2063 kandydatek, 45 najpiękniejszych 
dźiewcząi, paryski „.loiirna!’* zaś podawać będzie

kolejno odoitkę tych piękności o tyle wierną, o Ile
na tc zezw oli druk na papierze rotacyjnym. Ponie
w aż m iedzy kandydatkami są i całkiem młodziut
kie dziewcz^tka, w ięc nie chcąc narażać ich 
. icpcm-noścl, nie podia się na ekranie ich nazwiska, 
lecz tylko jakiś przydomek, w zięty z dziedziny 
kwiatów, drogicu kamieni, pbuków lub —  bo&.nek. 
„Journal-1 rozpoczyna perwwsą >9eryę kwiatów 
siedmioma portretami, które opatrzył nazwami: 
Niezapominajka, róża, fiołek, stokrotka, goździk, 
bratek i konwalia.

Pierwsza z 49 piękności, z przydomkiem „fio 
lek" pochodzi z ojca Lotarynczyka i matki Pa ry
żanki. Nazwisko iej Lucya Herval, jest szatynką o  
p iwnym  oczach, cerze olśniewająco białej, pięk
ny ±  perłowych ząbkach. W zrost ma imponujący, 
l in. 73 ctm.!

P ocząw szy  od 20. lutego wszystkie, kina fran
cuskie podawać będą portrety pierwszej seryi 
Piękności na swym  ekranie.

PrzeKiipny żandarm przed sądem polowym.
Drugi dzień rozorawy.

Lwów , 21. lutego.
(zet). Przedpołudnie piątkowe zajęło prze- 

dewszystkiem  przesłuchanie wsroólóiskaTŻouesjo 
Sonika Profety, poczem kierujący rozprawą ińaj.- 
audytor dr. Hecbt zarządził konirontacye Po-te ty 
z osk. Wcsołov. "kim. Okazuje się, źe zachodzą 
sprzeczności m iedzy zeznaniami ich obydwu, ale 
przeciewszystkiem to. że jako długoletni pisarz 
gminny, i przebiegły z natury 
osk. Profeta cb, lał „wykiwać*4 osk. W eso|nwsktego 
w  całkiem pr ;ty, chłopski srosób. bo nie miał 
szczerego zamiaru dać mu umów ionycli 10.000 kor. 
Podczas toottfrorrtact i zrfwnywałi obu oskarżo- 
n.voli pytaniami oprócz p-zewodniczącego także 
maj. Kcsacz i obrońcy.

Pj> 20-mmiito\vej przerw ie przystąpiono o 
dodz. 11.45 do przesłuchania współpskarżonej No-

od wczoraj w  areszcie
r .-sprawę odroczono do

>a«kckiej, pozostającej 
pren cncyjrsm . poczem 
V-fc pc lud tu a.

Resztę dnia zajęły zeznania kilku świadków, 
z  których paru oczekuje jeszcze swojej ko!ei.

O de nie zajda jakieś nieprzewidziane oko
liczności, y yr-uk zapadnie późnym w ieczorem  w  
sobotę.

Ze względu na oskarżonych rozprawa w pol
skim sądzie wojskowym  toczy się przeważnie w  
języku •mskim, w k fó r jm  kierownik rozprawy 
hiaj.-audj dr. Hecht zadaje pytania.

P ozw ólm y soihie zapytać narzekające ciągle 
na rzekomy pokrzywdzenie języka ruskiego w są
downictw ie polsklcm dzienniki ruskie, czy w  są
dach wojskowych ruskich pytał kiedy audytor c- 
skarżonych l i la k ó w  po pnlsku?

Wielki pożar młyna i piekarni na Praazel
4-piętrowy gmach wraz z olbrzymimi zapadami zboża i mąki w płomieniach!

W arszawa, 20. lutego. zapa y zboża i gotow ej ju>. mąki kontyngentowej.
(P A T ). W czoraj w  m łjn ie i piekarni P rydry- Ak cya ratunkowa przeciągnęła się aż do rana.

ohowicza na Pradze, wśród zagadkowych okolicz- Straty wynoszą wiele mOiouów marek. W ładze
ności wybuchł pożar. Wielki 4-plętrowv gmach wszczęły dochodzenia w celu wyśw ietlenia przy-
wraz z wfełkmri zaktasamf zboża 1 maKi znalazł się J czyn pożaru,
łwrdzo s>ryDatt> w  plomleniach. Spłonęły znaczne

NADESŁANE.
Or Józef Edward Kahane

ustanowiony sabaty, utem adw «<ate
b t . I "  H K A H 41N F G O

prowadzi kancelaryę subrtytucyjną w e Lw ow ie przy ul 
Brajar-iwsk ej I. 3- 20258

Speryslista chorób skórnych i wenerycznych

Dr, MICHAŁ SAL PETER
Sykstuska 17, ord. od 8—9 i od 19 -U. 20?")5

fironiKa sportowa-
Ptei urazę j-nN d e  raństwnęe zawody fyiw trr-

<%!« ste Lwowie, zapowiedziane przez Lwowskie 
Tow . Łyżwiarskie ria 21 i 22 bm., odroczone zo- 
sła»V z  powodu nie dających się przezwyciężyć 
przeszkód na 28 i 29 bm.

Akademicki Klub turysty czno-sportów:, w e 
Lwowie, urządza w  niedr/elę 22 btm. I. zbiorową 
przęćfcjdzkfi na Czarnowską Skałę. Burakt zborny 
o godz. 3 popoł jod pomnikiem Bartosz? Głowac
kiego, (ostaitnia stacya Ł— D.) Oplata dia meczłon 
foów Klubu wynosi 2 mik.

Z diiiern 1 marca 192u rozpoczyna się i juhs 
.isportowych zabaw amerykańskich** w  sali Soko. 
ła. W p sy przyjmuje się do 29 lutego 1920 w C zy
telni akadem., w  pcniediziaKki, środy t piątki od g. 
7.30— 8.30 wiecz.

K u rsa  aietcJy lw o w sk ie !'
Lwów, 90 lutego.

Walutę Koronowa.
T, Akcye bankowe w  ułuką łącznie z kuponem ińe 

żąć yn-
(Wartość nominalna oraz ostatnia dywidenda'.

płaca żąJają 
Bonk pełdcl d!a rolnic! <•* handlu prze my atu

400—24 nO tl-
Tank bipotmmy galic. 4oó— 28 730 —  — •—
Bank hipot. ze* io 100— 24 4o5—  — •—
Bank ludowy 200- -10 305'— — ■—
Bank prze oysłnwy 400 —20 630’— —
Bank cieniał - kredytowy galicyjski 400—24 555’-— 565’—

IL Akcye T o n  z. handlowych i przemysłowych. 
Iow . akc. browarów lwowakich 500— t>) 9lł0'-— — —
Tnw. skc. Chodorów zredukowane 200—-9 505*— 515’— 
Tow. akc. fabr. kart 200- 6  300 — — '—
Tow. ake- Gafota 200- -0 323' — — ■ -
Iow . ake. Górka 26C— 14 100,J — —

narta M. 5CJ 13.Su--
Poleloe Tt » ’. banJlow.- 2V»’—  460*— — ■—
Tow* ako r*r łeworak 1000— 80 2201’—  — •—
Tow. akc. Rokszawa 200— 13 301’— — *—
Takłady elektr. .Siersza* 200— ł 500’—  — *—
Iow . akc. Wanj; 200—0 ?7J’—  — —
To W. t w  ł nl. luowai. 200— 10 1100*—  — *—

'Lwowski ake. Zakład zaataw. 400—U  460’— — *—

Listy zastawne aa na kor- (bez kuponu Ważą j.i 
Bank- polski ale hendlu i prze na. 4t pól prc. 100’— 13!' — 
Bjnk hip. gaL 4 i ooł prt 103’— 103 ’ ,>0
Bank hip. gal. »  prc. 10 • *— 1' ? —

i Bank hip. zemel. 4 i pół prc. 103’— 1 4 >0
Bank kraj. ual. 4 i pół pre. 104’— lOÓ’ -
B>r>k kraj. gai. 4 ore. 11’? —

W  U H  gaL r  =itaŁ, 4 1 p9  paw 
Tov kred. gai. ziem. 4 pro.
Bank kred. ziem. 4 i r«H pre.

O b llg l za  100 kor. A m  kupona 
Komun. Banko 'n | . 4 i pół pre.
Kom..n. Banka kraj. 4 pm  
K . 'eje lokal. E»nka krab 4 pre.
Pożyczka kraj. gulic. z r. lSi , 4 pre. 
f . ż y c z k j  „raj. galic. z r. 1904, 4 prc. 
Pożyczka kraj. galic. z r. 1935, 4 p ro  
Po i. kraj. gal c. z, r. 1908 4 prc. (szkolna) 
Poi/ kruj. z r. 1913 4 i pól pre. 
r . J kraj. z r. 1914 4 i pól prc.
P ż. ra. Lwowa zr. 1895, 1900 i 1911 4 pre.

Waluty

Kubi.-. carskie (po 100)
„ (po 500'

.  , drobne
Ruble Duntskie (po 1000)

. dotuakie (po 25®
Karbowańce (po 1000)
Grzywny (do jUO i wyż»z4t 
100 franków franc.
AT) franków szwajc.
1 funt »*terlingów 
i dol»r meryk.
I dolar kanad.
100 marek niern- 
100 lei rui.ruf.skicb 
Liry włoakie

D ew izy.

Wypłata dewiz Londyn 650—  75'1
„  , Paryż 5400— 1^00

. Zurych 5450-3850
. ,  Pragą 220— 240
,  „  Wiedeń 75— 85

„  Berlin 2 3 5 -  255
Rata bankowa, 

btona rskontowa P. K. P. ó0/0.

107*— 10>w
102 — 103—
502— * 103—

bież.)
104*— 105*—
°825 99^5
98-gS W ł S

9 9 - 100—
99-50 1u0'3<J
99 ■50 100-5C
91 — 100—

101 -
J(i2‘— 103*—
94 50 9a'M

2 2 5 -
225 — 245—
205*— 325—

6 5 - 75* -
5 5 - 65.—
20*— 24—
1 8 *- 32—

1403— 1600—
J200— :3400—
60j — 700 -
190— — •—

1Ó

— •—
245*- — •—
303 — 320—

1000*—

742

. on i ba  * j  y  S .h u  z I Chajws we Lwowie 
tu p  je  rf dary, f r . im i ,  ru !e liry  1 t. p. 20267

Giełda wiedeńska.
Wiedeń 2 'J lutego.

(P A T .) Giełda z 2 0  lutego. Renta ma
jowa 95 '—, Austr. renta koronowa 94 75, Austr. 
rent i lutowa 10J'— , Węgie ska renta koronowa 
' 22 '— , Losy tureckie 2220*— , Priorytety kolei 
ołudniowej 7710*— , Anglobank 920*— , Bankwe- 

rein 1845*— , Bodenkred.tanstalt 2350*— , Kre- 
dit instalt 940’— , Bank depozytowy 365, Lat.- 
derbank 1035'— , Mercur 925*— , Unionbank 
850*— , b  nk obrotowy 760'— , Żiv ostensko
Parna 1605'— , Kolej półn. 12300 — , Kolej po
łudniowa 583'— , Austr. koleje państw. 3800*— » 
Węgierskie koleje państwowe — *— , Ąlpiny 
3700’— rf Berg- und Huetten i1.300, Krupp 
1805'— , Poidihuette 2700*— , Prager • Eisen
705)*— , Rima 295J '~ , Skoda 2610’— , Ziele- 
nliwski — , Apollo 3760*— , Fanto 1280*— , 
GalicyjsK e Karpaty 9000'— , Galicia 10480* , 
Schodnica 14000*— .

WIED. KURSA W* V)'OI NVM HANDLU.
Wiedeń, 20 łmego. 

(PAT .) Kursa w  wolnymi obrocie z 19 bm.: Za« 
grzob ?10 (220 ) —  Budapesz^, banPnoty a 10.000 k.
100 ( 110)  —  Budapeszt, banknoty a 1000 kor. klż 
(112) —  Krabów 123 (136) —  Praga 297 (314) —  
C zes ffe  banknoty a 50^0 ker. — .—  —  Czeskie 
banknoty mniejsze — — Jugosłowiansikie 150 
(180).

DEW IZY  ZAGRANICZNE.
Wiedeń. 20 lutego. 

(PAT.) Kursa austr. centra,lj dewiz z 19 bm.. 
Amsterdam f,400 (9400) — Zurych 4250 (4350) --• 
Kope-diaga 3900 (3900) — Marki 292 (294) —  Le
w y 330 (335) — Franki franc. 1850 (190o) —  Noty 
3rtgl4 k!:'<* 900 (930) — Ruble canskie 260 (260) 
Beri n 293 (295) — 'Chrystiania 1675 (1700) — 
Sztokholm 5050 (4990) —  Lfci 340 (3503 —  Nra y 
szwajcarskie 1325 (1325) — Liry w,fosikiie 1525 
(1500) —  Dolary 250 (255).

Zurych, 20 lutego. 
fPAT.) Kujsa dewiz z 19 bm.: Berlin 6.40 

(6.20) —  Praga 6.50 (6.35) —  Nowy Jork 625 
(621),—  Paryż 44-25 (43.— ) Bruksefa 45.50 
(44^50) —  Szu kliohit 111 (113.75) — Madryt 103.50 
(105.75) — Austr. noty koronowe 2.50 ( 2 50) 
Wiedeń 2.30 (2.30) — Hołandj^a 2.29 (2.29) —  Lon
dyn 21.10 (20.81) —  .Medycilan 34250 (33.40) — Ko
penhaga 90.— (90j—) —  Chrvs.ty:mią 107 (106,25) 
-  Buenos Aires 1.50 (268).
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COLOSSEUM Codziennie o godz. 7 '30*  — TRUPA LILIPUTÓW. X I  NARY BROS, akrobad X A  -ESKA I SZARPNICKA. 
tancerki. HELA MALINOWSKA, DINA KENIO, 3 OHOŁ, P I P S  I P O  PS  ARTENS, R U D I  i H ^ l ,  1 0  ANI

V f  KOZIE, fa ia .  1 4  A T R  * X C 7 J I  20264
'fJ niedzielą i święta 2 przedstawienia o godzinie 4 po południu i o g. 7'30 w ' ecz. —  Bilety v'czośniei do nabycia w składzie papieru S. G A B R IE L A  ul. Legionów  9

H F ! K S O L O O I A ]
Dziękuję najserdeczniej Wszystkim, którzy w  ja- 

kiejkolwiekbącź formie raczyli uczcić pamięć mojego 
nieodżałowanego męża, ś. p.

a?
ń

I!

i dali tak podczas przeb;egu Jego ciężkiej słabości, jak 
i po Jego skonie, dowody szczerej życzliwości i przy- 
w ązania do Jego osoby i uznania Jego wartości jako 
czlow  eka, lekarza i obyw atela-roi ik.<.

W szczególności dziękuję Przewielebnemu Ducho
wieństwu, ks. B resteckiemu i ks. Szlachetce w  Dolinie, 
ks. Kanonik wi Pizarowi, ks. Kanonik wi Potrzebskiema 
i ks. n - Filipkowi we Lwowie, osobistym przyjaciołom 
Zmarłego; za oddanie ostatniej duchownej przysługi i 
słowa pociechy.

Przezacnym P. P. lekarzom, a zwłaszcza p, Dr. 
Kot! owskieruu i p. Dr. Konckiemu w  Dolinie, oraz p. Dr. 
Pnń< zyszynowi w e Lwowie, za pełną poświęcenia się i 
oddania opieką lekarską nad chorym i staranie s.ę o ulgą 
i pociechą w  Jego cierpieniu.

Wielebnej Siostrze Matyldzie za troskliwą i pełną 
noświęcenis sią opieką i piclęgrowanie Chorego.

Reprezentacyi m. Doliny, delegacyom Sokoła, Sn- 
i!n, Górników salinarnyrh, izr. Gminy wyznaniowej, rze
cznikom uczuć ludności polskiej i ruskiej, p. Józefowi 
Stem lerowi i p. Kardaszowi, całej ludności m. D°liny i 
jkolicy, która wzięła masowy udział w  odprowadzeniu 
zwłok na stucyę kolejową w  Dol nie, przyjaciołom i zna- 
(omym Zmarłego, którzy wz.ąli udział w  obrządzie po
grzebowym w e Lwow ie, — serdeczne b óg  zapłać za 
wszystko. 20384

Zdzisława Kosterkiewiczowa.

r c S A D Y 1
POMOCNIKA dobrze poleconego i prakiykanta z 

lepszego domu, przyjmie Perfumerya , Alba*, Lwów, 
halicka 21. 20366

T  .rlak  w  G rorysh  wicach, ziemia lubelska, poczta Łasz
czów, poszukuje natycbm ast 2 gatrowych hretszriaj- 
drów i 1 jednego szlifierza do ostrzenia pił. P ierw 
szeństwo mają nieżonaci. Zgłoszenia listowne z poda
niem warunków do zarządu tartaku G rodyshw  ce po
czta "Łaszczów, Ziemia lubelska 20275

Gospodyni, hodowczyni bydła, świń. drobiu, ogrodni
ctwa, lat 40, s z u k ; p o sa d y  po dworach itd. Biuro ora 
cy, Stanisławów, Baiorego 14. 2J263

Adwokat na prowincyi poszukuje koncypienta. Zgi że
nią od 3—5 popoł. ul. Dąbrowskiego 10. 2033)

~roeblanka dochodząca, na cały dzień potrzebna. Ży- 
chowiczowa, Zyblikiewicza 8, I. p. 20383

M IESZK A N IA , LJK A LJ, S t i L i . i  f

Sprzedam śliczne stołowe srebro na 12 osób. Zgłosze
nia pisemne do Adir.inistr .G azety W iecz »rnej* pod 
„Sreb-o M. T * 20385

Kapię cytry koncertowe w dobrym stanie Ida T anek, 
' szkoła muzyczna, Romanowie! » 22 parter. ’ 20393

Psa  foksteriera kupie zaraz. Leszczyńska, W ałowa 23.
Z0.>7

E 1
Wydzierżawię willą lub dom mieszk-ilny z kilku poko

jami, stajnią, ogiodem  lab polem, na przedmieściu. 
Zgłoszenia do Adm. ,F . B.* 20358

P  jr tre ty , foto-szkice, powiększenia, miniatury, wykonuje 
solidrrie, punktualnie i nie drogo „R ivoli“ , L v " w  ul. 
3-go Maja 10. 20311

K. I W A  CODZIENNIE ŚW IEŻO PALONA. H E R 
B A T A  ANGIELSKA I CEYLOŃSKA, “ A K A O  

B E N S f ORF, SUCHARl) i V -N hlUTTEN
po cenach przystępnych poleca Główny skład ka./y .

i herbaty 202 I
J Ó Z E F A  N I I S I L A ,  Lwów, Batorego 32

U R Z Ą D Z E N IA  GAZOWE, WODOCIĄGOWE 
I SANITARNE CENTRALNE OGRZEWANIA

wykonuje
ZAK ŁAD  INSTALACYJNY

ZYGFRYDA BilSSA
L '  J C  M,  SZAJNOCHY 3. 20269

Hłielką fabryka ansielska
z Oddziałem i Składem gł .wnyrn dla Polski w  Warsza
wie , wyrabiająca bezkonkurencyjne pasy wielbłądzie, 
pa?y l'»w e*n iin e  i weże parciane, poszukuje poważnych 
przedstawicieli w  głównych ośrodkach przemysłowych 
kraju. O ferty z podaniem rćflFerencyi pod . A icherage“, 
Biuro Ogłcszeń I. Buchweitza w  Warszawie, i na 

Marszałkowska L i20. 20375

Korespondent
biegły, możliwe obsnajom iony z intere
sami rolniczemi potrzebny natychmiast. 
Oferty z curiculum vitae i podaniem re 
ferencji pod „Syndykat ro h ic z y ‘‘ Lwów, 

plac Maryacki 1 10. 20351

\>~3LJL J L J T b

Sto klg. prowiantów dam za wyszukanie mieszkami. * 
pełnym komfortem o trzech do czteru pokojach 1 
kuchni w pobliżu centrum miasta. Zgłoszenia do Adm. 
pod .D yrek tor". 20364

3—4 pokoi z komfortem gdziekolwiek szukam. Pom ogą 
w  naukach, egzaminach, p - średnictwo wynagrodzą. 
„Profesor”, Biuro Sokołowskiego. ' 20248

£ K IT N D , SPRZEDAŻ, ZAHIANA jg

K op ię  w iększą ilość brzeziny od 8 do 14 cm. grubą. 
Admipistracya pod »F . B ‘“ 20365

Do sprzedania garnitur salonowy mahoniowy, zielony 
; lusz, dywany, portyery zielony kolor, firanki, kapy na 
łóżka i stoły, kernisze metalowe, lodownia, kufer w iel
ki na futra drzewo brzost stoły, krzesłu. 3 ubranie ża
kietowe, smokingowe, frakowe, marynai kowe, anglezy, 
skrzypce, gitara, cytra, mandolina, pikulina i inne rze
czy tamo. Sklep kom sowy, Sobieskiego 15. 2 j 36u :

Koń wierzchowiec do sprzedenia. Wiadomość w  Zarzą
dzie Pasażu Mikolascha. Ogiądać można u dozorcy przy 
nl. Mickiewicza 1 4. 20349

P ian ino kupi Dubieński, Szeptyckicn 31. 2u3I5

Salon w  angielskim stylu, nowy dywan i portyery do 
sprzedania. Biuro spedycyjne Pawlikowicz, Chi raź- 
r*yzna 11 a. 20328

Siano wagonowo sprzeda Dom hantbowo-ko.tiisnwy 
Jana Miknszewskie^c, Lwów, Kołłątaja 4. 20341

Pracownię cukierniczą, 5 ubikacyi, piec, fajerka, św ia
tło elektryczne —  sprzedam lub wydzierżawią. Może 
Lyć :akże i na innego rodzaju pracownią. Zgłoszenia 
do Ad.nin. pod .5 ubilcacy 20226

U l i s l H a  l a l r y i a  a n g l s l s h a
z Oddziałem i Składem głównym 
wie, wyrabiająca imitacye skóry 
wyrobu waliz, dlu introligatorów 
nieprzemakalne, poszukuje kilku 
odbiorców. Łaskawe o ferty  pod , 
szeń I. Buchweitza w  Warszawie,

dla Polski w  Warsza- 
na pokrycie mebli, do 
i t. d. oraz materyały 
’ ezpośrednich st ilych 
C am e l", B.uro Ogło- 

Mar-załkowśka i 20.
2037ó

i  «  i  r  t  i  i  t  j  i  i  i

Konkurs.
Zarzad budownictwa Wojskowego O. Gsn. 

Lwów, o łasza niniejszem konkurs na dostawę 
słomy w każdej ilości ideo wojskowy magazyn 
we Lwowie, Stanisławowie, Przemyślu, Jarosła
wiu, Stryju i Żółkwi.

Szczogółowe ostemplowane oferty w cenach 
murkowych należy wnosić w zamkniętej koper 
d e  z umieszczonym nap.sem „Oferty na dosta
wę słomy ad L. 3438“, do dnia 29 lutego b. r. 
do Zarzędu Budownictwa Wojskowego O. Gen. 
Lwów, ul* Fredry 2.

Do oferty należy dołączyć dowód złożenia 
w kasie Zarzędu Budownictwa Wojskowego we 
Lwowie 5 proc. wadyum od przypadającej kwo 
ty należnej za dos'awę z tem, iż w razie przy
jęcia oferty, będzie dostawca zobowiązany uzu
pełnić wedyum ao wysokości 10  proc. którą to 
sumę uważać się będzie jako przepisaną kaucye.

Z i zgodność:
Int. M. Terlikowski m. p.

Int. Ernest Bizanz m. p., S zef Zarządu Budown.
Wojsk. O. Gen. Lwowie. 20378

1 0 , 0 0 0  m k. n a g r o d y .  
List i o ń c z ^ .

Dnia 6. listopada 1919 r. godzinie 7-ej wi< torem 
zbiegł w  czasi eskortowania samochodem z Zakładu 
Karnego przy ul. Dzikiej do więzienia w  Cytadeli były 

ppor. Żandarmeryi P  iowej

Zygmunt Eysmontt,
zabijając podchorążego Żandarmeryi riolowej Wltkow- 
*< * l_ g « ł  R o m u a ld a  i raniąc st. żand. Boć ;owskiegr 
Stefana.

Wym _niony dopuścił s;ę zbrodni r>s irdorstwa ra
bunkowego w  Sławucie, powiat Ostróg. Przed wojną byi 
za rudni, ny jako inżynier konstruktor w fabryce Z i e l e *  
itlewskleg w San^ ku. W  czasie wojny służył w  ee- 
gionacli Pcls cich, w  Żandarmeryi. Od listopada 1918 r. 
pełnił służbą w Żandarmeryi Wojskowej w Hrubieszowie, 
a ostatnio był aow ód .ą  II. plutonu Żandarmeryi Polowej 
w  Sławucie na froncie wołyńskim.

Ogólna danu:
Nazwisko —  Eysm oitt,
Iuiie — Zygmunt,
Imią i nazwisko ojca —  Ludwik,
lnu- ; nazwisko matki —  Eugenia z Zalewskich,
Data urodzenia — 1888 rok.
Mi, jsce urodzeń a — Szav, e, pow. Kowieński.
Imię i nazwisko żony — Hanna Drwiąga,
Ostat-ie miejsce służbowe —  II. pluton żandarmeryi Po

lowej w  Sławucie,
Wyznanie — rzymsko-katolickie.
Zawód — inżyn er konstruktor.

Poszukiwany za morderstwo rabuulcowe i zabór 
stwo żandarma.

R  y  *  o p i s :
W zrost — 189 cm.
Postać —1 postawna, barczysta, pochylona naprzód, 
^ ’łoSy —  blond, rzadkie, wysokie kąty czołowe,
Zarost — gęsty, szczecinowaty,
Twarz — bla-a, szczupła, cera niezdrowa,
Czoło —  nizkie.
Oczy —  jasno niebieskie,
0-rwi — małe blond,
Nos —  duży, g ruby u nasady, nozdrza szeroki*.
I r-zy — duże, lew e ucho odstające,
Usta —  małe, normalne,
Podbródek —  szpiczasty 
Ręce —- małe, zaniedbane.
Postawa —  pochylona, chód c ążki, powolny,
Mowa r~zy silnem zdenerwowaaiu jąkliwa i -zeploniąco, 
Szcz-.gólne odznaici —  w  okolicy biodra lub uda blizna 
od kuli. Cały w yg ąu twarzy odrażający, wzrok tępy 
z pódełba, ubrany Dędzie prawdopodobnie w  kurtka 
szarą, woj :kową. i rzerahianp z płaszcza rosyjskiego.

Za te wytanie mordercy wyznacza s'ę na« 
grodę pień ęzną w kwocie ^O .GÓO m a r e k .
2036& W irszawa, dnia 12. lutego 1920.

Ministerstwo Spraw  Wojskowych

L 3114' pras.
Firmy przemysłowe mogące się podjąć wy

robu narzędzi, instrumentów i materyałów sa
perskich wlicza się w to narzędzia do robót zie
mnych narzędzia rzemieślnicze, ciesielskie, ślu
sarskie, kowalskie wyroby powroźnicze, świdry 
do wierceń, zechcą udzielić Oddz. III, b ) D. O. 
Gen. Lwów, swego adresu z wyszczególnieniem 
specyalności o produkcyi miesięcznej i cen.

Wskazanem jest zgłoszenia takie przedkła
dać peryodycznie. Nowo powstające firmy ze
chcą przedkładać w przyszłości podobne zgło
szenia z dniem otwarcia.

20394
Szef sztabu:

Thulie, podpułkownik m. p.

d a j e  PIENIĄDZ
W Y D A N Y  N A  R E K I * A M $

i 1 Pnij.
Drukiem Spółki drukarskiej ,,Prasau ul. Sokoła 4. 

Nakładem .-Spółki akcyjnej wydawniczej*4.
Pecaktor naczelny Dr. ROGER BATTAGLIA. 
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